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WARTO PRZECZYTAĆ 

Cykl opowieści o egzorcyście bimbrowniku, autorstwa Andrzeja Pilipiuka. 

Książka pełna akcji i humoru oprawiona księżycówką. 

Zbiór opowiadań jest napisany lekko i płynnie. Pilipiuk doskonale buduje kli-

mat wsi, jej zabobony, uroki życia poza miastem a także trudy i znoje. Napraw-

dę, już po pierwszym opowiadaniu człowiek przenosi się w być może nie ma-

giczny ale na pewno fantastyczny ,świat Jakuba Wędrowycza, gdzie mity i le-

gendy mieszają się z prostymi, bardzo przyziemnymi rozwiązaniami proble-

mów - jak to się mówi "gdy nie ma wyjścia, wyjdź wejściem". Jeszcze nie poja-

wił się wampir, kosmita, wilkołak czy upiór, który dałby radę nieustraszonemu 

egzorcyście w gumiakach. 

WARTO OBEJRZEĆ 

Church zleca grupie najemników, dowodzonych przez Barneya Rossa, nowe za-

danie. Prosta misja komplikuje się, gdy podczas akcji w brutalny sposób ginie 

jeden z jej członków. Komandosi pragną krwawej zemsty. Za śmierć ich kumpla 

odpowiada szef organizacji terrorystycznej Jean Vilain. Wkrótce bohaterowie 

dowiadują się, że ich wróg posiada wystarczająco dużo broni masowej zagłady, 

by móc zaatakować inne kraje. 

 

Obsada : 

Sylvester Stallone, Jason Statham, Jet Li, Chuck Norris, Bruce Willis, Arnold 

Schwarzenegger 

WARTO ZAGRAĆ 
Need for Speed: Most Wanted 2 

Studio deweloperskie Criterion od dłuższego czasu pracuje nad nową częścią 

popularnej serii gier wyścigów samochodowych ,,Need for Speed”. Po niedawnej 

zapowiedzi i prezentacji pierwszych materiałów z gry, twórcy obdarowali nas 

następnym. Oprócz podziwiania pięknych widoków, efektów graficznych, nie-

złych bryk i zawrotnej prędkości, twórcy zaserwowali nam kilka informacji,  

wyświetlających się co jakiś czas nad gameplayem. 

GADŻETY— LAMPKA PIERWSZEJ POMOCY 

Lubisz szpitalne klimaty? Ta lampka spodoba się nie tylko wielbicielom  

sterylnych wnętrz i niedoszłym lekarzom. Wygląda jak prawdziwa kroplówka,  

a przy okazji daje przytulne światło.   

Aby uzyskać zamierzony efekt, wystarczy wlać do środka wodę lub inny  

chłodny płyn. Jeśli płyn będzie kolorowy, zmieni się kolor lampki!  

W zależności od nastroju możesz decydować zatem o kolorze światła! 

Obok takiego gadżetu nie sposób przejść obojętnie – sam widok tej kroplówki za-

chwyci twoich gości (no, może oprócz osób cierpiących na fobię szpitalną).  

To świetny prezent dla wielbicieli niebanalnych dodatków oraz dla osób, które  

potrzebują energetycznego kopa! 

~Paweł Malczuk 
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PSIE MIASTECZKO 

Rok szkolny 2012/2013  

Do schroniska przybywa coraz więcej wolontariuszy. Coraz więcej psów wychodzi 

na spacery. Nasze niedzielne spacerki są pełne radości i optymizmu. Pojawiły się 

także nowe koty. Zwiększa się liczba psów. Dziś swoją historię chce opowiedzieć 

jeden z byłych mieszkańców naszego miasteczka, który miał wiele przygód - nasz 

kochany psiak Bruno. 

Porzucono mnie w lesie jako szczeniaka. Ze względu 

na swoja urodę szybko trafiłem do adopcji. Niestety – trafiłem fatalnie. Byłem tam za-

niedbywany, zachorowałem na nużycę a właściciel mnie nie leczył. Choroba postępo-

wała, wreszcie w stanie agonalnym zostałem zwrócony do schroniska. Dzięki staraniom 

pracowników i jednej z wolontariuszek zostałem wyleczony. Po pewnym czasie znów 

zostałem adoptowany. Ale i tym razem nie miałem szczęścia. Oddano mnie do schroni-

ska wychudzonego i niemal bez sierści. Mam dopiero 2 lata, a tyle już doświadczyłem 

złego w życiu ze strony człowieka. Teraz jestem już zdrowy mam piękną, gęstą, lśniącą 

sierść. Wszyscy mi mówią, ze jestem piękny. Uwielbiam biegać i bawić się. Mimo tego, 

co się stało nadal kocham ludzi całym sobą i całym sobą to pokazuje. W schronisku 

miałem swojego wolontariusza, z którym zawsze wychodziłem na długie i radosne spa-

cery. Pewnego dnia zdarzył się cud. Do schroniska przyjechał Tomek – bo tak ma na 

imię chłopak, który się mną opiekuje, podszedł do mojego kojca i szepnął, że już na 

zawsze będziemy razem. Zostałem przez niego adoptowany. Teraz to dopiero mam 

wspaniałe życie.                                                                                                                            

            Bruno 

                                                                                                               ~ Paola       

CO MODNEGO JESIENIĄ 2012 ? 

Makijaż :  

Wybierając dla siebie makijaż użyj koloru podobnego do swojej karnacji.  

Oczy można pomalować odcieniem  fioletu oraz złota, a usta mocnym      

kolorem bordo. Najważniejsze, żeby brwi i paznokcie były zadbane 

Torebki  : 

Szukasz modnej torebki na jesień 2012 ? Zastanawiasz się na jaki trend postawić?  

Oto kilka wzorów dla Ciebie : 

- torebki z metalicznym połyskiem 

- zwierzęce wzory 

- styl londyński 

- soczyste kolory 

- torebki ozdobione kokardą 

- casualowe, z brązowymi wykończeniami 

- w rozmiarze XXL.  

Fryzury : 

Mocnym trendem wciąż są warkocze, ale tym razem zapominamy o kłosie i 

wybieramy tradycyjne sploty. 

~ Paola & Alexis 

http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,2,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,3,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,4,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,5,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,6,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,7,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
http://w-spodnicy.ofeminin.pl/Galeria/Galeria/Galeria-zdjec/534225,8,Torebki-na-jesien-2012--modne-torebki-na-jesien-2012.html#aGalery
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PISANIE TO NIC TRUDNEGO... 
Rozdział 1 ,,Tragedia” 

Ciemny las... nic nie widać, jestem tylko ja. Nikogo nie było obok, boję się. Dookoła tylko drzewa... podpierając się 

o jedno drzewo wstałam. Moje ubrania były strasznie ciężkie więc dopiero się zorientowałam, że jestem kompletnie 

przemoczona. Podpierając się próbowałam ustać na nogach. Było mi zimno, ale ruszyłam przed siebie. Nie wiedzia-

łam gdzie idę, ale dalej brnęłam do przodu z nadzieją, że kogoś odnajdę. Drzewa było coraz mniej, to znaczy, że 

zbliżałam się do wyjścia. Idąc cały czas prosto myślałam tylko jakim cudem znalazłam się w lesie. Może jakaś im-

preza... na pewno nie. Starałam się skupić na tym by sobie przypomnieć co robiłam dzisiaj o wcześniejszej porze, 

jednak nie mogłam. Szukałam głębszych wspomnień, ale im dłużej o tym myślałam tym bardziej bolała mnie głowa. 

Szybko zajęłam swoją głowę czymś innym by pozbyć się nieznośnego bólu. Nie wiem ile czasu już błąkałam się 

wśród drzew. Wydawało mi się, że chodzę w kółko. W końcu nie miałam siły dłużej iść. Położyłam się na ziemi. 

Powieki stały się ciężkie. Nie mogłam wytrzymać po prostu odpłynęłam. 

Kiedy myślałam, że umrę pomyliłam się. Pierwsza rzecz jaką ujrzałam był szpitalny sufit i jakiś chłopak trzymający 

moją dłoń. Miał straszne wory pod oczami, a tak poza tym to sobie drzemał. Nie kojarzyłam jego twarzy, ale był ja-

kiś znajomy. Miał śliczne blond włosy i delikatne rysy twarzy. Wyglądał tak słodko jak spał. Nie chciałam go budzić 

więc sama po prostu leżałam. Po chwili jednak obudził się. Czułam na sobie jego łagodny i zaspany wzrok. Ścisnął 

mocniej moją dłoń. 

- Natasha nie ukrywam faktu, że życzyłem ci strasznego losu, ale cieszę się, że wreszcie się obudziłaś.- powiedział 

znajomy głos.  

- Kain, lepiej się ciesz, że nic jej nie jest, a nie jej jeszcze tu dziwne teksty snujesz pacanie.- kolejny znajomy głos 

tylko tym razem kobiecy.  

- Emm...- powiedziałam cicho i wszyscy spojrzeli na mnie.- Może mi ktoś powie co się stało?- rzuciłam cicho bada-

jąc wszystkich wzrokiem.  

- Jakby ci to powiedzieć najszybciej.- kobieta złapała się za brodę i stała niczym filozof.- Powiem ci w skrócie, jakiś 

tydzień temu podczas wycieczki klasowej zostaliście porwani i porozrzucani do lasu. Gdy tylko się o tym dowiedzie-

liśmy ruszyliśmy z grupą ratunkową. Niestety odnalezienie wszystkich zabrało nam około tygodnia, a ty byłaś jedną 

z ostatnich ocalałych.  

- Jakich ocalałych o czym pani mówi?- zapytałam. Miałam dziwne przeczucie, że stało się coś większego.  

- Z grupy liczącej 23 osoby odnaleźliśmy 18 osób, a ty byłaś ostatnią odnalezioną.- otworzyłam szeroko oczy i ze 

zdumieniem patrzyłam na kobietę.  

~ Natu-chan 

POEZJA 
Wybrałbym się na ryby, 

powiedział kiedyś człowiek. 

Ale co by było gdyby, 

człowiek nie złowił ryby? 

Więc trzeba wziąć wędkę, 

powiedział drugi człowiek. 

I wybrać się na ryby, 

ale tak naprawdę nie na niby. 

Bo żeby złowić rybę, trzeba          

mieć w umyśle siłę. 
~Paciak 

Można powiedzieć że przyjaźń to coś błahego, 

ale nie można przeżyć bez tego. 

Chociaż jednego przyjaciela przy sobie mamy, 

czasami go nawet nie dostrzegamy. 

Gdy problemy i kłopoty nam doskwierają, 

przyjaciele zawsze za nami murem stają. 

a wniosek z tego taki, 

że przyjaciel nigdy nie powinien być dla nas          

nijaki. 
~Paciak 
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NASZ PATRON JAN PAWEŁ II 

 "Przygotujmy się, drodzy przyjaciele, na spotkanie z Jezusem. 

On, rodząc się w ubóstwie Betlejem, chce stać się towarzyszem drogi 

każdego z nas. W tym świecie, od chwili, kiedy On sam zechciał rozbić 

tu swój «namiot», nikt nie jest obcy. To prawda, wszyscy jesteśmy w 

drodze, ale właśnie Jezus sprawia, że czujemy się jak w domu na tej zie-

mi uświęconej Jego obecnością. Prosi nas jednak, abyśmy uczynili ją 

domem gościnnym dla wszystkich. Zadziwiający dar Bożego Narodze-

nia polega właśnie na tym, że Jezus przyszedł dla każdego z nas i w so-

bie uczynił nas braćmi. Zobowiązuje nas to, byśmy coraz bardziej prze-

zwyciężali niechęć i uprzedzenia, znosili bariery i unikali sporów, które 

dzielą albo, co gorsza, przeciwstawiają sobie poszczególnych ludzi i na-

rody, byśmy wspólnie budowali świat sprawiedliwości i pokoju.".    

Chrystus pragnie zamieszkać w sercu każdego z nas. 
~Alexis 

OBÓZ JEŹDZIECKI 
Cz. II 

Te dwa tygodnie zleciały tak szybko. Już dziś ostatni dzień obozu. Pakowanie się, żegnanie, dziękowanie i  

wyjazd. Było wspaniale. Powrót do domu opóźnił się o 2 godziny.  Postanowiłyśmy jeszcze raz pojechać  konno w 

teren. Po drodze każda z nas opowiadała swój ulubiony dzień. Pierwsza zaczęła Wiolka : 

- Mi się podobał dzień, w którym było ognisko. Bo wtedy rano po śniadaniu zwiedzaliśmy okolicę, można było ku-

pić pamiątki, ja mam tę śliczną bransoletkę z koniem, no a potem przecież do koni, no i następnie było  

ognisko. Ten dzień był wspaniały. 

- Mi się podobał dzień, w którym czyściłyśmy, myłyśmy i czesałyśmy konie. Wtedy to było super – powiedziała 

Agata. 

- Dla mnie najlepsze były skoki – odezwała się po dłuższej ciszy Kaja. 

- Mi się podobał każdy dzień i każdy chciałabym przeżyć  jeszcze raz. Piękne były też jazdy w teren –  powiedzia-

łam. 

- Wybieramy się tu za rok w takim samym składzie? – zapytała Miranda. 

- No pewnie że tak – przytaknęłyśmy wszystkie. 

- Chyba musimy już wracać – stwierdziłam. 

- Ścigamy się? – zapytała Majka. 

- Dobra! – wszystkie konie zaczęły galopować w  kierunku stadniny poprzez łąkę, mijając strumień rzeki. Pierwsza 

do stadniny dojechałam ja na Kibirze, potem Wiola i Diablo a zaraz za nimi reszta dziewczyn. 

- Kibira jest najlepsza! – uśmiechnęłam się. Muszę żegnać się z tak wspaniałym koniem. Nie chcę, ale muszę. 

- Za 5 minut odjeżdżamy – powiedziała nasza opiekunka – pani Jadwiga. Pocałowałam Kibirę, dotknęłam jej wspa-

niałej grzywy. 

-  Żegnaj Kibira. Obiecuje, że dla Ciebie wrócę tu za rok. Znów będziemy razem. Na pewno . Nigdy o Tobie nie za-

pomnę. Mam wspaniałe zdjęcia. Nigdy nie zapomnę naszych przygód. Kocham Cię – koń zarżał.  Przyjechał auto-

bus. Muszę iść . Podziękowałyśmy pracownikom stajni i wszystkim, którzy nam pomagali. Wsiadłyśmy do autobu-

su, zajęłyśmy swoje miejsca. Gdy Agata skończyła  szukać czegoś w swojej torbie powiedziałam : 

 - Kibira to najlepszy koń, na jakim jeździłam. Kocham ją. – Agata się uśmiechnęła .  

                                                                                                                                       ~Paola 
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Wywiad z panem mgr Dawidem Skraburskim 

-Dzień dobry. Czy zechciałby Pan odpowiedzieć na    
kilka pytań do naszej szkolnej gazetki? 

Tak, oczywiście. 
-Co najbardziej podoba się Panu w byciu  
nauczycielem? 

Zdecydowanie najlepszą rzeczą w byciu  
nauczycielem jest ciągły kontakt z młodzieżą i to ilu fajnych 
i wyjątkowych osób mogę w ten sposób poznać. 
-Czym kierował się Pan w wybraniu zawodu? 

Przede wszystkim tym, że ten zawód to nieustanna przygoda, nigdy nie wiesz co cię czeka więc 
nie może być tutaj o nudzie. 
-Czy jest Pan zadowolony ze swojej klasy?  
 Tak. I to bardzo, uważam że to najlepsza klasa w szkole. 
-Kim chciał być Pan w dzieciństwie? 

Wszystko zależało od tego jakie filmy oglądałem, więc co kilka dni był to inny zawód. Policjant, 
lekarz, podróżnik, pirat czy super bohater i może kiedy już będę duży uda mi się te marzenia 

spełnić . 
-Jak wspomina Pan czas swoich studiów? 

Był to jeden z najbardziej intensywnie spędzonych przeze mnie okresów w życiu. Dużo się na-
uczyłem i nawiązałem też wiele przyjaźni, które kontynuuje do dzisiaj.  
- Jakie były Pana wrażenia po pobycie w Anglii? 

Anglia to fantastyczny i bardzo różniący się od Polski kraj. Jednak żyje się tam zdecydowanie ła-
twiej niż w naszym kraju, ludzie niczym się nie przejmują. Wydają się być, chociaż może też i 
udają, uśmiechnięci, radośni i zadowoleni ze wszystkiego co ich otacza. Jednak jedzenie mamy 
w Polsce zdecydowanie lepsze, a kobiety dużo ładniejsze. 
-Jakie są Pana zainteresowania? 
Z racji zawodu to zdecydowanie język angielski, a w szczególności wszystko to co dotyczy jego 
historii i kulturoznawstwa. Oprócz tego gram w piłkę nożną, a w każde wakacje staram się zna-
leźć weekend aby pożeglować po Mazurach. 
-Na jakiej pozycji gra Pan w swoim klubie piłkarskim? 

Najczęściej jako napastnik lub pomocnik. Chociaż tak naprawdę wszystko zależy od potrzeb    
drużyny. 
-Jakie jest Pana najmilsze wspomnienie z życia? 

Jest ich kilka, ale chyba najważniejszym i przez to najmilszym był mój zeszłoroczny ślub.   
-Dziękujemy za udzielenie wywiadu. 

~ Natalia & Weronika 
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Jaś wpada spóźniony do szkoły. Na schodach 

stoi dyrektor i woła: 

-Dziesięć minut spóźnienia! 

-Kurczę, ja też! -stwierdza Jaś ze zrozumieniem 

 

Idzie student fizyki ulicą, zaczepia go babka: 

- Do kościoła to dobry kierunek? 

- Dobry – odpowiada student. 

Babka odchodzi, a student do siebie: 

- Kierunek dobry, ale zwrot przeciwny. 

     ~Dolly 

CIEKAWOSTKI 
 Najdłuższy skład kolejowy ma długość  7,35 km 

 Kropla deszczu spada z przeciętną prędkością 35 km/h. 

 Moja żona to suka. W Indiach legalne jest poślubienie 

psa. 

 Potrzeba ok. 40 minut, aby ugotować 

strusie jajo na twardo. 

 Barofobia to lęk przed grawitacją. 

 Brokuł to jedyne warzywo, które jest 

jednocześnie kwiatem podobnie kalafior. 

 W 1859 roku w Australii wypuszczono na wolność 24 

króliki. 6 lat później było ich 

2 miliony. 

 Piorun uderza w naszą planetę 

około 6000  razy na minutę. 

CO W SZÓSTCE PISZCZY — FAKTY Z ŻYCIA SZKOŁY 

  W naszej szkole ostatnio realizowany był program profilaktyczny dotyczący palenia papierosów pt. 

„Znajdź właściwe rozwiązanie”. Nauczycielka biologii z naszej szkoły pani mgr Bożena Gromadzka od wielu lat 

prowadzi ten program, lecz co roku w innych formach. W poprzednich latach akcja była organizowana  na terenie 

naszego miasta, podczas której młodzież naszego gimnazjum robiła sondę wśród przechodniów, co sądzą na temat 

palenia, wśród dzieci. W tym roku w naszej szkole uczniowie rysowali plakaty na temat palenia, pisali różne wier-

sze, hasła, oraz wykonywali gazetki na korytarzu. Dodatkowo każda klasa musiała obowiązkowo zrobić gazetkę uka-

zującą problem o paleniu. Na zebraniach z rodzicami zostały rozdane ulotki o nałogach, a na lekcjach (biologii, wy-

chowania do życia w rodzinie oraz na godzinie wychowawczej) wyświetlane są filmy antynikotynowe, które mają za 

zadanie przemówić do uczniów. Dzięki programowi „Znajdź właściwe rozwiązanie” nasza młodzież zaczęła bardziej 

zwracać uwagę na palaczy wokół siebie.  

Paola & Alexis 
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ALEKSANDRY GOTUJĄ :) 

Murzynek  

SKŁADNIKI: 

- 1 margaryna 

- 1 szklanka cukru 

- 3 łyżki kakao 

- 2 łyżki wody 

SPOSÓB PRZYGOTOWANIA: 

Wszystkie składniki wymieszać i zagotować. 

Po wystudzeniu dodać 3 żółtka i odlać ½ 

szklanki na polewę. Do reszty dodać 1 ½ 

szklanki mąki, 2 łyżeczki proszku do piecze-

nia i ubitą pianę z białek. Piec ok. godziny. 

Po upieczeniu polać polewą przyrządzoną 

wcześniej. 

SMACZNEGO!!!!!!  :) 

~Alexis 

Makaron z sosem grzybo-

wym i cukinią 

400-500 g ulubionych grzybów (prawdziwki, podgrzybki, itp.) 

umytych, osuszonych i pokrojonych na kawałki 

1 bardzo mała cebula, obrana, poszatkowana 

1 ząbek czosnku, obrany, zmiażdżony 

3 łyżki oliwy z oliwek 

1 łyżka masła 

1 łyżeczka czerwonej pasty curry (opcjonalnie) lub 1 łyżka 

dobrego ketchupu albo gęstego sosu pomidorowego 

1 mała cukinia, najlepiej żółta, pokrojona w kostkę 

2 łyżki natki pietruszki, posiekane 

makaron - najlepiej tagliatelle, czyli wstążki (niestety nie 

miałam, użyłam spaghetti) 

 W garnku rozpuścić masło, dodać oliwę i cebulę, 

poddusić 5 minut, dodać czosnek, dusić kolejną minutę. 

Dodać grzyby, gotować ok. 10 minut, aż grzyby będą mięk-

kie. Dodać pastę curry (lub sos pomidorowy), posolić i deli-

katnie popieprzyć (polecam różowy pieprz). Podgotować 

jeszcze kilka minut, dodać cukinię, dusić ok. 3 minut. 

Dodać natkę, wymieszać, następnie połączyć z makaronem 

ugotowanym al dente. 

Podawać oprószone różowym pieprzem. 

SMACZNEGO !!!! 

~Ola Jetz 

Łamigłówki dla bystrzaków 

REDAKCJA  

SŁONECZNEJ SZÓSTKI 

Aleksandra Kowalewska— Alexis 

Paulina Skolimowska —  Paola 

Aleksandra Jetz —   Ola Jetz 

Paweł Malczuk 

Klaudia Dolińska —  Dolly 

Dominika Suproniuk  -  Natu-chan 

Patrycja Prokopiuk  -  Paciak 

Natalia Kozłowska —  Natalia 

Weronika Krasuska —  Weronika 

 

OPIEKUN: 

ANNA KEMPA — KOROLCZUK 


